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Pismo bezpłatne, wychodzące dwa razy na tydzień 
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DZIENNIKU WARSZAWSKIM. 


GOSTOMSKIEGO JAKÓBA 
EKONOMJA ALBO GOSPODARSTWO ZIEMIAŃSKIE 


dla porządnego sprawowania ludziom politycznym dziwnie pożyteczne. 
(Dalszy ciąg.) 


Kapłuny .. te umieć tłusto karmić, i mieć tch dostatek wedi? 
kondycyjej. A im naciaśniej siedzi, tem narychlej utyje (238), i przeto 
drudzy sadzają w garnce,. dnóm: wybitem: mu głowę do jedzenia wy- 
tknąwszy. 

Powidła osobne a do kuehn e potrzebne działać; pestki wybierać 
na nasienie (239), ale nie warzone. 

Kasze wszelakie (co się dóma' rodzi) ale na schwal” drobne: ochę= 
doźno, tak nowe jako stara, ma czynić mannę, tatarczanną (kilkorę), 
jagły, jęczmićnuą, pszenną, owsianą, żytną, jajeczną i inne osobne kasze, 
jakiekolwiek bywają każdego czasu: 

Kiszki tak wołowe jakoi wieprzowe i kiełbasy umieć nadziewać: 
to wszystko ma być na wymysł -- a ochędożnie, bez kosztu. 

Małdrżyki przypiekane, placki’ ochędóżne, osuszki, kołacze, toó 
wszystko osobnie (240) ma mieć. N 

Suche ryby, kąpie (24P), udźce... owate rzeczy co ich nie warząc, 
dać wnet może na niemało talerzó w - 

Konfekty: jako graszki, wiśnie, orzechy włoskie, brzoskwinie i in- 
ste rozmaite owoce w cukrze i w miedzie mają być smażone. A prze- 
cie pestki na nasienie w „esieni na dobrój ziemi gnojnej wsiać albo sa- 
dzić — a potem przesadzić!... . ZSO: 

Octy: winne, miodowe, piwne, agresty, to rozkazować dostatkiem 
czynić — i przypomioać, kiedy to działać. 

Śliwy węgierskie i wiśnie bardzo dobre wędzone. Kiedy się wis 


(238) Dzisiaj 'te same dają porady: : 

239) Dzisiaj to doradzają jak coś wzbogacającego. 
(240) Osobliwie i osobno. : 

(241) Ćwiartka wieprzowa; szadra ozyli szynka. 
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śnie zrodzą, tego przyczynić, dla nieurodzaju (242)—bo to trwa... zwła- 
megs sucho— wiśnie w równiankach, a śliwy na snopkach słomianych 
wiązane i zawieszone na słońcu, gizieby much mało a mniej wróbłów i 
chłopiąt bywało, 

W podronach ma być dostatek i rząd. A przy wielkich rozcho- 
dziech, mają być dwie; przy wjętszych, trzy. Jedna zawaata; druga, co 
z niej wydawają: ci co rządzą dwory; trzecia; ma. być. kuchmistrzowa, 
kędy pau mieszka albo preyjedzie. 

Potrawy wędzone wistrem a słońcem, i insze rzeczy co w podru+ 
nazh chowają, wyższej napisane. 

Drzewianych statków wszelakich ma być tamże wielki dostatek 
zawsze sit; przetaków i innych: wymysłów, (Z czego dostatek i ochę: 
dostwo bardzo sia okazuje w domu). Toż: garnuszków szklannych als 
bo polewanych dzbanków tureckich i inych potrzebnych statków (tak 
do ochędostwa, jako i do pożytku), rynek, tygłów lłżeckich. 

W każdym gmachu ma byc'zawszdy chędożniuchno na każdy czas 
igodzinę, Gdzie tez białogłowy mieszkają, aby chędożniychno zawszdy 
było: bo gdzie mieszkają, rzadko bez złego zapachu. 

W mieszkaniu światło ma być wszędy w wieczór, kędy mieszkają 
ikędy się przechodzą białogłowy — póki nie zamkną. 

Lecie polne ziołka, leśne i ogródkowe, — które mianowicie (243) 
spisać — suszyć dla łażniej do ługu, do wody, w wann; (i wianiki (244) 
też) — fijołeezki a zwłaszcza leśne. l 

Jabłecznik, graszecznik... ocet z tego dobry bywa—i wiśniany też 
może czynić; czerwone wino będzie cudne, jedno to umieć czynić a 
mianowicie przysmażywszy jagód bzowych ustałych (czem teraz małma- 
zyję żydowie tureccy farbują). d 

Insze konfekty i przysmaki w aptece. Tylko to Polszeze przystoi, 
co się w Polszcze rodzi. Kto chce wymyślać, tedy po cudzoziemskie 
rzeczy do Gdańska, bo teu z Lizbony, z Antorfu więcej i lepszych ma, 
niż, ta przedtem z Genui albo z Wenecyjej wożono, acz i Kopstantyno= 
polskie nie złe. 


(242) Na nieuradzaj: 

(243) =po imieniu. 

(244) Wionik (chwostak, chróstak.łaziębny rózga w łaźni do pę- 
dzenia sobie potu (zwane tak od czasów biczowania się za winy) winnik 


| różne jest od winik, to ostatnie od zawinąć znaczy płachtę do zawijania 
| się w pocielnicy czyli łaźni. 


- by ge zostało, lepiej niż nie zostało. 


„«i roku nie przyczyniać (246). v 


Tuż pani stara ma dojrzeć tego iradzió, aby wszelakie pożytki do- 
mowe w folwarczech (kto ich ma wiele) były: bo plenne pieniądze z do- 
mowego gospodarstwa. A z ledaczego nazbierać możel; patrząc, jeźli 
kmieć dozorny wszystkiego uprzeda-— ona mając takich dobrze więcej, 
czemu przedać nie ma? 

Dworka — albo ten co rządzi u panów wielkich wiele dworów i 
zamków — ma się na to przekładać (245); aby rządoą czeladź zawszdy 
w folwarczech miał. | ma się na to sposobić i przekładać i starać, tak 
jako, by wjętszy pożytek był nż nakład. A ma tego doświadczeniem 
doznać, nie słowy; a doświadczenia nawjętszy znak: eco rok intraty 
więcój. 


LIST TRZYNASTY. | 


Nauka piwowarowi. 


W browarze, w łażni, rządu urzędnik a piwowac około statków 
ma dojrzeć. Browarem też aby szkody nie czynił: bo dla pożytków zbu” 
dowany, to jest aby zysk z piwa rósł nad słódi nad wychowanie czola 
dzi do bzowaru urządzonej. i j 

Chmiel z nowego do browaru zawsze opatrować i mieć go o świę- 
tym Marcinie w skrzyniach, coby go dostawało; a tak w to trafo wać, co- 


oz. 


Browar ma być zawszdy zamczysty i nie ma wnim nikt gościnny | 


7 


bywać. 
Piwa za każdym wzniesieniem zboża podnosić i znizać. A tak pi- 
wa brać, eoby szkoda nie była... a pórządnie! Na borg go vie ma dawać 
chyba jeden war (także i karczmarka): bo chłopi kiedy ma borg piją 
tem się nbożą — a to pożytek każdemn nie pobożny, którym się bliźn 
uboży. i MASAA 
"W browarze toki, kędy słody moczą, aby nie stały próżno, chyba 
żeby się tak słodów wiele namoczyło, coby rozumiał uazbyt, aby ćwier- 


Karb piwny ma być jeden n urzędnika a drugi ma mieć piwowar 
wiele piwa zwarzą. i 

Kłody — w których dawają piwa na karczmę —- tego pilnie 
strzedz aby ich nie zakwaszono w karczmach; i w dworze takież. A 
w czas je mają oddawać!: skoro z pich piwo wyda, zaraz je do browaru 
powinien odwieźć, wychędożywszy dobrze — czego ma piwowar doj- 
rzeć. ; 
Po dwu słodu ma mieć, gdy w eudzym młynie przyjdzie mleć, a 
w czas, aby się potem młyneminie wymawiał, iż nie zmełto; i dla tego 
dwa, zwłaszcza. kędyby młyna swego nie miał. 

Statkami, których jedno trzeba do piwa, nie ma się wymawiać: ma 
to wszystko w czas zgotować, pana ałbo urzędnika przed tem obwie- 
ściwszy. i 


—n w nn, 


(245) wysadzać. 
(246) O tokach bylo wyżej. 


Słód każdy z ożdn (247) ma mierzyć urzędnik, aby baczył, jako go 
wiele przyrasta; —a nie przemieszkiwać z tem. 

Drwami i każdą rzeczą nie ma zamieszkiwnć; i ma ich przyczynić, 
coby ich był dostatek prawy. 

Zboże świeże i gotowe ma mieć zawszdy; gdy jedno zważą, drngie 
ma mieć gotowe. A nie ma leżeć dłago młocone zboże na słody, bo 
sporzej robić z świeżego zboża słody. Owa, każda rzecz opatrznie ma 
być—a szkody nie czynić. 

Na pański przyjazd ma zawszdy urzędnik słodów naprzyczyniać 
w czas—a rządnie chować. 

Urzędnik ma przyglądać, aby karczmy bez piwa nie bywały; a te- 
80 pilnie strzedz, lecie żeby nie zakwaśniało, a zimie aby było wystałe; 
dawać w czas; beczek dostatek mieć, a drożdżemi świeżemi ma piwu 
zadawać. 

Pieniądze ma urzędnik odbierać w czas od karczmarzów, to jest 
co dwie niedzieli —nic nie przedłużać. 


(Dalszy ciąg nastąpi.) 


O UPRAWIE LNU I WYROBACH Z TEJ ROŚLINY. 
(Wyjątek z dawnego rękopismu pewnego Litwina.) 
udzielił Adam Mieczyński. 
(Dalszy ciąg). 
Trzebienie. 


W tym samym dniu, kiedy się zerwie partja Inu, otrzebić się po” 
winna to jest oddzielić się mają główki od łodyg, Tosię odbywa tro- 


jakim sposobem, według upodobania gospodarza, zręcrności robotni- 


ków lub innej jakiej potrzeby. Sposob pierwszy nazywa się czochra- 
nić, który szczególnie sluży do trzebienia lnu samosieją, mającego 
wiele gałęzi nizko rezpościerających się: na ten koniec robi się grze- 
bieć, mający zęby czworograniaste, piramidalne, długie 0d5 — 7 cali 
ktore się osadzają na grubym drągu w licrbie 10—12 w jedaej szpa- 
rze, tak aby ręby czyli krawędzie u dołu się stykały, na jednym drągu 
może być kilka partji zębów. Umocowawszy drąg na soszkach mo- 
coych, robotnicy na przemian z jednej i drugiej strony tego stojąc 
odbywają czochranie, mając pod ręką pomocników „do podawania i 
odbierania garści czyli małych snopów.  Wyczochrane główki prze- 
wiewaja się, suszą się, i do młocenia lub przechowu w główkuch zo- 
stawują, Drhgi sposób właściwy slowieniowi, mającemu mniej gałęzi 
i skupione ku wierzchołkowi, zależy na obrzynaniu kosą, w odległości 
cali 4—6 od wierzchniego końca samej wierzchowiny. Tak obcięte 
wierzchołki, składają się do przepłotu, tan: schną i dojrzewają stopnio- 
wie, aż do zupełnego wyschnięcia, poczem składają się w stodole i do 


„ (247) Suszarnia słodu. j 


€ 
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młoćby w porze upatrzonej zachowują się. Przepłot ku temu urzą- plik sprawiono, większy jej stopień locji czyli większą zdólność de my” 
dza się osobny; wkopują się w ziemię pod linją łokci 6—7 wysokie | cia, i ro zwalniacia gumm naduje: Dla tego w porze najcieplejszej 
sosenki, z gałęzi otrzebionej jednakże sęki do koła zostawując na cali roku, to jest w sierpniu rajstuteczniej się Iny moczy: DAAN 
7—9 na te sęki z obustron kładą się żerdzie, przez co formują się nauczyło, że w wodzie lepiej między trzecim a piątym w chłodnej 
jakby pokłady piątrowe, na delnym pokładzie układają się główki jak między ósmym k ekis Ea ki wT piihi ayip i w ogól- 
siano i przyciskają się drugim rzędem żerdzi, aż do wysokości u podo- ności PORE należy, aby nigdy AEZENACZYK lepiej viech. tro- 
banej, cora z wężej, tak aby dolny rząd nieprzechodził grubością cali chę niedomoknie, bo w tym sęki R SA się, a przemoczo- 
12. Z wierzchu i po końcach okrywa się słomą. Trzeci sposób za- | ©) Wielki Hszczótbók w mocy włókna punia = ee 
leży na odcivaniu główek osobną machiną, na wzór sieczkami urzą- 5 Przy ii zj moszały, należy 'najpilaiej każdy snopok o- 
dzoną, która że koszt za sobą c'ągnie opuszczam w tem miejscu, zWła. płakiwać, aby oczyścić PERPEN od bradów zwierzchalch, kiedy bo- 
szcza, że prosta, lada sieczkarska zastąpić ją może, albo kosa jak do | WĪg™ deszcz prędko sk śliszezu hivopisezo mm zachwyci poz 
sieczki rznięcia urządzona i ustawiona na polu, pośpiech w robocie į ©7%$ y brudyprzyschłe do łyka, = sprawią, że działania słoń*a nieró - 
wyborny nastręcza. wnie dochodzić będą, a ztąd pstrocizny się porobią. 384 
Na wyborne gatunki włókna, gdyby sią lay moczyły, wielce idzie 
Moczente. oto aby oczyścić ze szmatów rozmokłe kory, przegniłęch liści i przył - 
glych, tudzież wszelkich innych brudów, czepiających się w wodzie 
do łodygi. Na ten koniec radziłbym na czas niejaki wystawić lea na 
działanie spadającej z wysokości wody. Mamy po naszysh folwar- 
kach zazwyczaj stawy z młynami, w których i Iny moczemy, znajduje 
się przy nich spust jałowy do ściąguienia zbywającej od mliwa wody 
przeznaczony. Pod tym to spnstem, na małą wysokość od ziemi, za. 
wleką się we dwa rzędy na soszkach żerdzie, w odległości nv łokieć 
w poprzek na nie nawlecze się nacięty długości pięć ćwierci łokcia 
| tenże sam chrust, który z wody stę wyciągnąl, jednak najgladziej z 
gałęzi oczyszczony końce chrustu przycisną się drugiemi dwoma rzę:' 
dami żerdzi, przywiązanych do pierwszych za pomocą witek łozowych 
żeby zaś na boki impet wody lnu nierozrzucał, wbiją się kołki wyżej 
pad chrust wystające nieco w odległości od pół do pól łokcia. Na 
tem urządzeniu ściele się len komeł z kómlem, wierzchowina z wierz- 
chowiną, cienko jak ma śliszczu. * Upust wody z zastawek spadającej 


Żeby roztworzyć gummy, żeby oddzielić korę zwierzchnią od 
łyka, a same łyko od paździerza, żeby paździerz do kruchości usposo- 
bić, żeby oddzielanie się włokien i fibrów ich ułatwić, pieodbicie po- 
trzekne jest moczenie w wodzie. To sprawuje jeszcze korzyść że włó- 
kno lnu moczonego sprężystość zachowując, łatwo pozbywa w dalszych 
wyrobkach farby zielonawo-orzechowatej: a tracąc najmniej na mocy 
przez blieharskie działania przechodzić może: Jak tylko len się 
otrzebi, nie dając mu ani zwiędnąć ani wyschnąć, tego samego dnia 
iśc musi do moczuły. Ponieważ gumny w kaliwach hędące, gdy za- 
schną i namniej stwardnieją,nie łatwo się w wodzie rozyQszczają,gdzie 
tracą swą wilgoć wodnistą natoralną, która je w stanie mydlastosci 
trzymała. Do moczuły wybiera się woda miękka, na dnie czystym, 
głęboka najmniej 3 stopy. Jeżeli się to robi na obszernej wodzie, 
chege zapobiedz aby się snopki nie rozpływały na strony, tworzy się 
zagroda z zerdzi w czworokąt, wielkości według potrzeby. Rzuca się | jie grubszy być ma nad 2—3 cali, podstawiene w górze deszczułki 


len do wody rzędami, zacząwszy od środka moczuły, postępu.ze ku | doją kierunek wytryskowi i równo gó rozdzielają. W przeciągu 6—8 


brzegom wierzchołki w górę, końce na dół. Tak się ściele rząd na. | minut wymycie zupełne restępuje, poczem wymyty idzie na krótki 
rzędzie, póki się zmiarkuje, że po uciśnieniu, woda nad Inem stać bę- 


: re ó czas na śliszcze, a świeży len się myje. Moje doświadczenia przed 
dzie cali najmniej sześć. Trzeba mieć na pogotowiu chrust brzozowy | okiem samego mnie na len wynalazek naprowadziły, i przekonałem 
zielony, którym się len przykrywa, na chra:t aawlekają się, któr: ja- się że nie takiego wymywania lepiej zastąpić bie może, ani lepszegó 
kiebądź kolwiek, byleby sochę, bez kory i nie olchowe były, ustezega- wpływu na białość i dobroć wlókna nie ma. Dopiero w numerze 7 
jąc się zafarbowania wody. Gdyby gdzie oszczędaość lasu nie radziła na rok 1826 Dziennik Wileński opisał sposób podobny mojemu, który 
corocznie chrust brzozowy trudno można mieć całe żerdzie brzozowe, się ma używać za granicą do wymóczenia całkowitego nawet lnu pod; 
z kory oczyszczone, temi len nawiekać przez długie lata można, przy pieranego, co nie od rżeczy być może, lecz nie mając na prędee spo- 
należytej ich konserwie. Użycie drzewa brzozowego, istotaie.tu jest sobności doświadczeniem stwierdzić, zwłaszcza nie mając /stągwi ka- 
potrzebne, gdyż doświądczenie nauczyło że inae drzew gatunki mniej miennych, o których tam mowa, nie śmiem go tu wypisywaći Można 
więcej farbują łyko laiane, sama brzoza z lišomi moknąc wraz ze lvem zrobić sztttczne moczenie, w osobnych wannach uściała sięłen rzęda- 
w pływ ma na dobroć włókna. Moczy się len przez dni tezy, w koń. mi, nalewa się wodą letnią, po kilku godzinach spuszcza się ta wodą i 
eu którego czasu bierze się próbę, która zależy na tem, kora zwierz- coraz to samo powtarzając, cieplejszą się nalewa. w końcu leje się 
chnia uważa się czy jest rozłożoą, to jest zamieniona w masę śliską, Í 


; = FATE jeryt gorący lug, w którym do pory zwyczajnej domaka po czem płócze: 
odstającą od łyka za dotkoięciem się, dźbło w końcu cieńkiem zgięte, | sę w czystej wodzie. Taka robota wiele zachodu wymagsjąc ledwie 
i koło palca obwinione czy się łanie z łatwością, a paździerz skrusza- | ną uwagę zasługuje, chybaby w zdarzeniu niemienia dobrej moczuły, 
łą, poczynępod łyka wolno odstawać, garść lou kilkakroć uderzona AE RA przypadała w porze nie przydatoej ku temu. 
wodę, czy się kosmaci to jest czy drobne fibry włókna podlażaego 
Już się rozdzielają. Postrzegłszy te znaki spieszyć należy z wyciąga- 
niem z wody. Długość moknienia jeszcze od stopnia ciepla wody za- 
leży, gdyż miekkość czyli wolao płynność cząstak wody przez cie- Natychmiast po wyciągnieniu z moczułyj ledwie zostawiwszy 


Śliszcze. 


SAWIN 


"W. upłynionym tygodniu sprowadzono do Warszawy (prócz lego co w spi- Í 
chrzach zaajduje się): żyta czetwerti 1718, Pszenicy czet, 2,830, Jęczmienia czet. 
675, Owsa czet. 1.975, Grocha czet. 200, Gryki czet. 179, Kaszy jęczmiennćj czet. | 
106, kartofli 327, Siana pudów 21,825, Słomy pudów 8430, | 


ewilę do osiąknienia wody potrzebpa, rozściela się len cienko i równo 
na czystej błonie, któraby od. najmniejszej rudy, czyli cząstek żelaza, 
woloą była, to robiąc cie należy rękomą rozdzieląć snopków trzyma- 
, nych ną, powietrzu, leez, ciskać przymocno o ziemię aby się samo roz- 
bijały, bo inaczej poplącza się. Dobroczynny wpływ ma w tym razie 
deszcz obfity, byleby był, bez. wichru; opłókiwa bowiem kaliwa. » 
Sliszcze zastępuje pierwsze blechu działanie, ułatwia domoknie- 

nie miękość i wszystkie dobre przymioty włókpu nadaje. Jak długo 
mą być len na śliszczu, od wpływu powiętrzuych odmian zalezy, cza- 
sem od jednego do trzech tygodni leżeć: musi, 
Przeleżęnie trochę na śliszczu nię wiele szkodzi, niędrieżenie, 
bardziej, bo pażdzierz przypądąć zwykł do włókną i częstokroć upor- 


Srednie ceny żywności na targach Warszawy i Pragi. | 
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Sprowadzono. w. dniu. 3 (15) grad, r. b 
tutejszych kupców:: wołów sztuk 503, z r óżnych miejsc hrclesty a 713— czołem 
wołów sztuk 576, wieprzy 1063; cieląt — 2 ty S zakupili trons ieujsi wrłów 
ztuk 452, wieprzy 804. 


dzjęwan; ch dowozów pszenicy, jak równie dla zmniejszonej przez dro- 
żyznę konsumcji, targ, Londyński wcale nie był ożyw'ony i ceny zwła- 
szęzą podlejsze gatunki od 2 do 3 szyl, na kwar. cofnęły się. 


W ciągu tygodnia przybyło do Londynu. 
Pszenicy, Jęezm. Owsa, Żyta Bohu Siem. Inien Męki 
Grochu Rzep. cenin: : s 
Zekraju 9,006. 8,891 4,916 — 1,386. — 51,835. zai GEY rza 
Łzagranicy 2,695 135. 20,344, — 1,185 — ZWI ais bow Dares: ' cAndaly 
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Targi prowincjonalne szkockie i irlandzkie: trzy maly się, słabiej 
ks, [kop.| R 


bez materjalnego zoiżenia,Pogąda w Anglji w ogólności, zasiew om sprzy-. 
jała i takowe już są na ukończeniu. 

Wc Francji nie spostrzegamy żadnej zmiany w pozycji bandlu zbo: 
żoweg: ; 

W, Hollandji żyto i pszenica podniosły, się o, kilką,guld. na łaszcie, 
Toż semo działo się w Hamburgu gdzie zapasy. miejscowe tak, się wy: 
czerpały, że kilką ładunków, pszesicy vbrócono z brcegów, Angielskich 
do. tego portu.. 

Na naszćj giełdzie żadnego nie mieliśmy ruchu, a cały obrót psze- 
nicy ograniczył się do 18 łasztów wziętych przez piekarzy. Ceny. da: 
wne utrzymały się hez żadnej zmiaby nie widzimy więc potrzeby poda- 
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Serye wyłosowąne - . 
Obligacye cząstkowe na 500 zł. oprócz kuponu ; 
Certyfikaty Banku lit. B: na 200 zł. bez: procentu. 
Dowody Kom. Centr. Likwid. za 100 zł. 


Nowa rosyjska pożyczka z r. 1854 oprocz kapon 
W EX Ba 
Berlin 100, talarów . . .- 
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waé nowych notowań. 
W pierwszych dojach tygodnia mróz dochodził 14 stoppi Reamu, 
ziśimamy; zupołną adwilż,a, w mieście i ukolicach, ustaloną sannę. 
Kursa zamian: Londyn 3 mięs, 200!/., Amsserdam 102'/., Ham- 

urg 45'/1. 
Alexander Makowski et comp. 


W dcukarai J. Uagar. =Wolno drukówać.— W Warszawie dnia:4 (16) Grudnia 1853 r. —Starsry Cenzor. sekretarz. kolęgiałny, Te Hertz; 
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Gdańsk 100 tal. 0 
Hamburg 300 BMk. . 
Londyn 1 funt steri.. 
Petersburg 100 rs. . 
Paryż 300 franków . 
Wiedeń 150 złr. 
Wrocław 100 tal. 
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